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'NOWY SPOSÓB OŚWIETLENIA 

• ZA pomocą

. GAZU PRZENOŚNEGO
.BEZ NACISKANIA.

( Z F R A WCŁ-ZKIE GO . )
' Pomyślano we Francyi , wyko 

■ mano w Anglii.
'  Jeżeli wszystkie niemal pier- 

wszćpom ysly, które .postać prze- 
iriysfó ' zmićniły, alko go uzu
pełniły nawęnii wynalazkami, 
należą własnością do Francyi—  
tak zżąłem1 uznać1 muszę —  de 
Przeczy wistnieliie tych innym 
Narodom przyznać trzeba — Już 
to oddawna widzićmy naszych 
współ-zapaśników lub sąsiadów 
korzystających z odkryć przez 
nas. poczynionych 1 przez śmiałe* 
rozwinięcia—  bądź zastosowania 
szczęśliwe—-  które my poźnićj 
Staramy się'rozwinąć lub zasto
sować. —  Z twórców-stajemy się 

. naśladowcami —5  zkąd wniosko
wać by z prawdo-podobićóslwem 
m ożna, że jak kolwiek mamy 

4 w « # e s ^ ^ ^ y  ttayn^ w y

kon aw'czym jeninszo —  albo ra- 
czćj—- że nićmamy ,daru naprzy- 
tw oitą i cliojną stopę działania 
—  aby, wykopania doskonałość 
dopiąć*—>która to jedynie droga 

'skutek obiecuje? —  Może taż od
pychamy- ibąrdzo łatwowiernie 
nowej pomysły ? i zniechęcamy 
się natychmiast, uad pićrwszć- 
mi krokami —  bezowocnymi?—  
Jak 'tylko rezultat zdpje nam 
się wątpliwym',; al^o iiip wypły
wa od -.razu pożądany ̂ —j,sądzić- 
my, za niemożne ? i odrzucamy 
bez wyrozumienia to , do urze- 
ezy w istnienia1 czego częstokroć, 
k ilk u jifż ty lk o ' brakowało kro
ków, ■ ;

Anglicy nasi dawniej riieprzy- 
jacie^e— .dziś Sojusznicy —  iifa- 
czćj postępują. Nigdy nienió- 
wią naprzód chop! Zrazu słu
chają, a jeżeli natrafią na’ jslki 
wątek , zajmują ;się i i im  upor- 
n ie , -walczą stałe przeciwko tru- 
dnościotftpczewidziany 111 łub hic- 
prze widziany 00-r-. nigdy 'Śtęińe-
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strachają, i bardzo rzadko —  
aby kiedy za pomocą silnego 
wyszukiwania i kombinacyi —  
nieprzyszli do rozwiązauia za
gadnienia—  pewnego a łatwego.

Gdyby we Francy i ktoś był 
powiedział, że można bez uży
cia koni, za pomocą trochę wo
dy i ognia ujechać 10 mil na' 
godzinę— W szyscy by się byli 
śmiali —  W  A glii: gdy kto po
ważnie powić •— » Wynalazłem  
» sposob dojechania do księżyca. < 
Anglicy —  słuchają —  roz.hićrają 
z wielką uwagą i wszelkićmi 
szczegółam i.... Potćm może się 
śmieją jedni —  a drudzy— są
dzą rzecz za ważną —  i żalą się 
że środki do uskutecznienia zda
ją się być niedoslatecznemi—  
Ale niezawsze tam jest pytanie 
o Podróży na Księżyc —  i oni 
umieją wybornie korzystać z 
pomysłów fruncuzkich —  Często 
im się tćż uda —  iż zabićrając 
nam nasze pomysły —  dostaną 
z niemi ludzi, którzy tych byli 
twórcami. —  Chcecie przykła
dów? Ja sam przytoczę— tem 
bardziej, że w podobnych przed
miotach każdy przykład jest pra
wie bistoryą—  a bistoryą dziełu 
nie szkodzi. , .

W  początkach Cćsarstwa Mło
dzieniec zapukał do drzwi Mi

nistra Marynarki —  zalćeająe mu 
nowy wynalazek —  który miał- 
na celu wielką oszczędność w 
kosztach i przynićść piękne re- 
zullata. —  Miuister raczył mu 
udzielić kiłku-minutowe posłu
chanie, na którym przedstawił 
zręcznie i skromnie —  iż wyna
lazł machinę, za pomocą którćj 
można zastąpić zwyczajną win
d ę—  zwiększą szybkością, do
skonałością i oszczędnością. Bał
wan drzewa sprząlniętyby został 
w mgnieniu oka z rusztowania —  
a machina porwawszy go w kil
ka sekund podniosłaby na szczyt.

Książe ledwie że wysłuchał, 
nićmogąc powściągnąć gv’ałto- 
wne<;o śm ićchu: ach, ach bar- 
dzo pięknie —  Vinda gwałto
w na, to bardzo dobrze. Zoba- 
czćmy to, gdzież jest machina? 
—  Trzeba ją  zbudować, ale oto 
jest plan.—  Bardzo dobrze, od- 
powić Minister, więc to jest 
projekt, bardzo dobrze młodzićń- 
cze. Zobaczemy to, i pożegnał go.

Po tćj prośbie zawstydzony 
i zniechęcony Młodzićniec po
stanowił udać się do Ameryki, 
chcąc się przekonać czyli nowy 
świat niejest więcćj jak stary 
wyrozumiałym. —  Przybył więc 
dó A nglii, aby na okręcie ame
rykańskim przenićść swój prze-
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nysł, Jo nowego świata. Le
dwie tam się pokazał, przytrzy
mano g o , wyścigano. się z uła
twieniem środków do wystawie
nia machiny, która się zupełnie 
udała. Podziwiano pomysł, i od 
tąd zaczął się zawód młodego 
Inżyniera, który jest dzisiaj 
■aajpićrwszym w Anglii. W yja
wiłbym jego nazwisko, lecz i 
to uważam zbytecznćm, dość 
bowiem jest wspomnieć: Ze 
chwała jego pomysłowi francu- 
zkiemu a wytrwałości angielskiej, 
przez które zhogaconą została 
Anglia cudem naprzekor trudno
ściom natury i zalewom powta
rzanym Tamizy.

Chcecież więcej przykładów 
na poparcie moich twierdzeń? —  
Li ger Didol członek tej szla
chetnej familii, którą ja mam 
za szlachetną i bardzo szlache
tną, zwzględu tych korzyści 
przemysłowych, którćmi Fran- 
cyi zasłużyła się. Leger Didot 
powziął myśl wyrabiania papieru 
za użyciem machin. Gdy o tćm 
wieść we Francyi puszczono, 
był celem zabawy, a gdy do
wiedziano się, że papier za u- 
życiem Valców bezprzestannie 
miał być wytwarżany? —  Wąt
piono — ale gdy twićrdził że pa

pićr zarazem będzie klćjony i 
suszony, i że dostatecznym by
ło , wrzucić gałgan z jednej stro
iły machiny a drugą w przecią
gu dwóch godzin, wyjdzie go
towy do pisania papićr ? — zgo
dzono się na to , że wynalazca 
jest głupcem! i to jeszcze wiel
kim głupcem. —  Jednakonnim 
niehył. Przeniósł swój pomysł 
do Anglii, a w pięć lat poźnićj, 
liczonó tam wielką liczbę ma
chin do wyrabiania papićru. —  
W  roku 1816 zaczęto papier ten 
sprowadzać do Francyi, a dziś 
każdy wić, że w sposobie wy
rabiania papićru Didot zupełną 
zrządził Rewolucyą. — Leger 
Didot przewidział to, mówiąc 
do mnie smutnie w roku 1818. 
Ze on tćj odmiany niedożyje, 
i z niej korzystać niebędzie. Jakoż 
umarł zubożały i zniechęcony.

Może mi tu kto zarzuci, wy
nalazek Montgolfiera? wszak my
śmy w nim widzieli śmiałą tvlko 
zabawkę, i jeżeli wyłączę odwa
żne wznoszenia się Gąj-Lusac, 
Biot i Arago, naszych trzech 
sławnych uczonych, niewićm 
czyli pomyślano, aby Balonów 
inny mógł być użytek, jak u- 
zupełuienie wspaniałych uroczy
stości publicznych.
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Znów więc Anglicy, którzy 
marzą podróże i śmią przedsię
brać wędrówki i odkrycia nad- 
powietrzne? któż w ić , czyli im 
się nieuda żeglować wśród burz 
żartując sobie pogardliwie z 
chmur i piorunów pod ich no
gami snujących się ? Niejestźe- 
to zuchwalstwo angielskie wzno
szące się na pomyśle fraucuzkiin ?

Wprawdzie całemu światu 
wiadome, pierwsze usiłowania 
wyrabiania czyli wytwarzania 
cukru krajowego, Cóżtu żartów, 
kalamburów, karykatór tak gwał
townych , że śmieszność najmo
cniejsze przekonanie, pokonać 
mogła była. Ale w ówczas Fran- 
cyą rządziła jedna W ola , nie- 
dająca się tak łatwo odstraszyć. 
Napoleon tak chciał, a nowy 
rodzaj przemysłu odniosł zwy- 
cięztwo. Gdyby był nigdy nie- 
chciałjak zwyeięztw podobnych, 
bylibyśmy dotąd panami linii Re
nu. Dwadzieścia pięć lat upłynę
ło, a cukier krajowy zastąpił kolo- 
nijalny.— Jeszcze kilka la t, a 
doczekamy s ię , że kolonije po
palą swoje fabryki, i od nas cu
kier kupować będą.— Tą rażą 
przemysł został przy nas, ale 
to dla tego, że Napoleon, do
rzuconą wolą sw oją, przeciążył

szale trudności, a może do te
g o , że hodowanie buraków w  
A n glii, ulega wątpliwości.

Ztąd wypływa pewnik , że kie
dy Francya chce , to m oże .—  
Przewiduję tu odpowićdź. Ze 
ja przytaczam przykłady dawne, 
że od tego czasu charakter Fran
cuzów zmodyfikował się, że no
we pomysły są przyjmowane 
przyjaźnie, że stowarzyszenia 
tworzą się spiesznie aby im 
przyjść w pomoc, że duch sto
warzyszeń coraz się rozsćrza, 
że chęć do przemysłu krzewi się, 
i że to co dawnićj trafiało się, 
dziś inny obrot weźmie?— W ła
śnie życzyć wypada, aby lak by
ło ,  i do tego istotnie dążyć 
powinniśmy. Zgadzam się chę
tnie aby wynalazki now e, zna
lazły przyjęcie, a nawet wielki 
jest zapał i ochota do nowych 
pomysłów, kiedy stare wyobra
żenia odgrzebane, nowo przyo
dzianą skórą, odnitodniać usi
łują. Również niebyłoby złem 
z mej strony życzeniem, aby 
nieczekać wskazania przez ob
cych drogi. W łaśnie jest pora, 
obaczćmy co się stanie, wyro- 
zumićjmy, czyli co zrobiono , lub 
zrobić clicą aby dziś korzystać 
z przestróg, albolitćż czyli ra
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czej nieobiorą, gniiśnićć bez
czynnie z jakie lat 2Ościa , do
póki popęd z Londynu, Edyn
burga lub Dublina działalności 
nieobudzi i niepopcbnie. —  Je
żeli dobrze pamiętam wszak w 
Paryżu powzięto myśl i pićcwszą 
próbę oświetlenia Gazem. Próba 
niebyła odpowiadającą żądaniu, 
lecz jak zwykle, udała się zu
pełnie na przeciwnym brzegu 
kanału , a tak Gaz po niejakiej 
migracyi, powrócił do nas. 
Wprawdzie żałowaliśmy szkód 
pierwszego towarzystwa , a po
tem utworzyło się drugie, któ
re szczęśliwiej czyli zręczniej 
kierowane, zwyciężyło trudności. 
Najmniejsza jednak z trudności, 
była nieprzepartą, że niemożna 
było wytłumaczyć rzeczywistych 
korzyści oświetlenia Gazem, nad 
oświetlenieoliwą. Korzyści prze
cież le, są liczne i niezaprzeczone.

Niedogodności oświetlenia o- 
liwą bądź Olejem ogólnie są zna
ne abym je wyliczać potrzebo
wał. Wszyscy wiedzą, ile oli
wa bądź olej potrzebuje stara
nia , przygotowań , utrzymywa
nia naczyń wczystości, nalć- 
wanie, wkładanie knotów, ka
żdego kaganka przyrządzenie, 
potrzebuje wiele czasu i rąk.

Światło jest nikczemne chociaż 
jego moc, sztucznie przyrządzo
nymi zwierciadłami, powiększać 
staramy s ię , przy oświetleniu 
Gazem, wszystkie te niedogo
dności nikną, niepotrzeba czasu 
trawić na długich przysposobie
niach , obrócić tylko kurek, przy
tknąć stoczek zapalony, a na
tychmiast zamiast światełka czer
wonawego , przyczepionego do 
knota , który w węgiel zamie
nia się, wydobywa się płomień 
czysty, żywy, jaskrawy, klóre-

większyć, lub zmniejszyć można. 
Przekonano się o tych korzy
ściach, nasze, kawiarnie, tea- 
tra, wszystkie prawie zakłady' 
przemysłowe, poblizkie lenii ga-- 
zowej, spieszyły się korzystać 
z niego. Używanie Gazu pustę-' 
puje codzićńuie , zastępując da
wne oświetlenie Oliwą. Wszak
że zwolna, bo postęp niejest 
skorym, czego niemożna było 
obliczyć z początku. Na 12,636 
lamp, które ledwie wystarcza ją 
do oświetlenia Paryża, 956 do
tąd są dopiero oświetlone ga
zem , jest więc jeszcze wiele 
do zrobienia. Jakkolwiek prze
konany jestem o korzyściach o- 
świellenia Gazem — nićmożna
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przecież ukrywać niedogodności, 
lecz wnosząc po postępie ogól
nym, łatwo twierdzić można, 
że te usunięte zostaną , bo po
stęp jest widoczny, tylko za nim 
iść trzeba.

Gaz dziś używany ma trzy 
niedogodności. Pierwsza z nich 
najważniejsza, odnosi się do sa
mej jego natury. Zawierając 
wsobie wielką ilość wodorodu 
siarkowego jest zabijającym, 
prócz tego działa na metale, 
czerni je, psuje wszystkie ma
lowania i trzy pory używania 
jego są dostateczne do zepsucia 
i zrujnowania wszelkich ozdób 
najkosztowniejszych. —  Aby się 
o tein przekonać dosyć jest o- 
bćjrzćć kawiarnie i ogniska sal. 
—— Niepominę tu równie nie
szczęśliwego przypadku który 
cały Paryż zasmucił w miesiącu 
ostatnim. Młoda dziewczyna sze- 
snaslo-letnia znalezioną została 
w łóżku, uduszona gazem , jak 
wnoszę, zapomniawszy zamknąć 
otwór apparatu gazowego, bądź 
że rurka komunikacyjna była 
zdziurawioną. Zawsze przypad
ku tego była przyczyną obecność 
gazu , ale niemożna zaprzeczyć 
że zachowanie potrzebnej ostro
żności uchroni od podobnego

nieszczęścia. Ostrożność ta jest 
łatwą, bo sam zapach mocny 
zgniłychjaj który gaz wydaje, 
ostrzega o blizkim niebezpie
czeństwie.

Druga pochodzi ztąd, że gaz 
wychodząc z wielkich zhieraczów 
(rozervoarów) najmniejsza dziu- 
reezka , otwiera drogę płynienia 
gazo, który się ciśnie z wielką 
siłą. To ciśnienie jest tak wiel
kie , że było przyczyną kilka 
razy, niespodziewanych wybu
chów, które zrządziły naraz nie
szczęście i zamieszanie. Nie idzie 
ztąd aby- każdy tak był zagro
żony jak gdy by sąsiadował z zliić- 
raczem, lecz i to jest pewno, 
że każdy jest w ciągłej komu
nikacji , a nawet zwykle prze
cina się komunikacya zamknię
ciem rur komunikacyjnych wo- 
znaczonych godzinach , co raczćj 
dowodzi, że najmniejsze zapo
mnienie, może sprowadzić nie
bezpieczeństwo.

Nakoniec trzecia niedogodność 
odnosi się do miasta, ale nie
równie jest wielką. To jest ko
nieczność rujnowania bruków i 
kopania ulic na kilka lub kilka
naście stóp , dla naprawiania rur 
komunikacyjnych. —  Dodać do 
tego i to wypada, że nim do-
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strzegą otwór, ziemia przesią
knie wyzićwem smrodliwym, 
gdy zaś tćj niewywiozą, ale za
rzucą piaskiem i brukiem, wy- 
zićwy nieczyste pozostaną, i mo
gą stać się przyczyną dolegli
wych chorób.’

Każdy uwierzy w rzeczywi
stość i ważność tych niedogo
dności i to jest dostateczną po
budką do rozpoznania z dosko
nałą rozwagą, natury nowego 
gazu którego używać zaczynają, 
a który się nazywa : > Gazem'
przenośnym bez uaeiskania. ■

Wydobywa się z Oliwy i na
turalnie niema w sobie żadnej 
części wodorodu siarkowego, z 
tego więc wzg lędu już ma'pićr- 
wszeństwo przed gazem , który 
się z węgla kamiennego wytwa
rza.—  Doświadczenia kilkakro
tne utwierdziły, że niedziała na 
metale, nie czerni, nie uszka
dza ozdób.—-Trzeba nim wiele 
i  z wielką uwagą oddychać, aby 
dostrzćdz można bardzo lekkiego 
zapachu jaj. Niebywa 'uciskany 
i dla tego wybuchu nićmoże 
sprawić, bo tam nićma niebe
zpieczeństwa i jest nicmożebnćm 
wybuchnięcie, gdzie .nićma na
ciskania. Gaz ten rozsćrza się 
tak powolni^ ̂  żeyhcąc gopr.zy- 
rnusić, aby poszedł zewnątrz

kanałów, dosyć jest, aby dzwon 
ciężaru odpowiedniego ,massie 
gazu, ciężył nad nim. Światło 
jego jest łagodne jaskrawe, a 
płomićń swobodny jak świeca. 
Łatwo da się przenosić zmićj- 
sca na mićjsce, bo jak skoro 
niewywiera żadnego prawie ci
śnienia na wewnętrzne ściany, 
które go otaczają , te ściany jak
kolwiek słabe być mogą , są do
syć silnemi do zatrzymania go, 
byle tylko były bez otworu; 
Już więććj jak od rokugazten 
bywa przenoszony w najodleglćj- 
sze stolicy oddziały,: a przecież 
niebyło jeszcze przykładu wy
buchu, z przyczyny niemożno
ści , a gdyby nawet cóś podo- 
biiego Wydarzyło się, byłaby 
jedynie szkoda stowarzyszonych.

Korzyści więc którą ma guz 
bez naciskania , są zawsze prze- 
wyższającćmi korzyści Gazu zka- 
mićnnycb węgli wydobywanego. 
Gaz bez naciskania, niejestza
bijający m, zbywa mu na sadzach,' 
niebezpieczeństwie wybuchu, nie 
działa na metale, i pozbywa 
się kłopotu rujnowania i napra
wiania ulic.

-Są inne korzyści, o których 
kilka słów.

Niewszjstkie wielkie zakłady, 
stoją w bliskości lenii gazowych,
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a przez to . pozbawione są ko
rzyści, oświetlenia gazem lak o- 
szezęilnego. Jeżeli więc .urzą
dzą małe zhićracze będą mogły 
być zaopatrywane gazern prze
nośnym , za każdym razem , o 
ile go potrzebować będą. In
stytut Si. Kielar przy ulicy Clichli 
tak zręcznie prowadzony przez 
Pana Gouheaux, zrobił w tern 
względzie szczęśliwą próbę i u- 
żywa znacznych korzyści.-)- Sale 
(lo uczenia, jadalne, sypialne 
są oświetlone podług opndoba- 
nia w godzinach potrzebnych i 
koszta nieprzenoszą nakładów 
gazu dotąd używanego.

Korzyści te utwierdziło do
świadczenie, sądzę przeto, że 
użycie gazu przenośnego hez 
naciskania , byłoby z wielkim dla 
miasta zyskiem — i pytam,się po
wtórnie, czyli tą rażą pozwu-; 
l.emy się jeszczp.w,yśeignąe An
glikom ? Spodziewam się że nie, 
jeżeli mogę więęzyć dwom po
zna kom , które mam za dobrą 
wróżbę.. Minister Spraw W e
wnętrznych, ęhciał mieć oświe

tlony swój hotel nowym sposo
bem , i Minister Wychowania 
Publicznego, polćcił urządzenie 
podobnego oświetlenia w Biblio
tece St. Genevieve,, mająećj być 
w godzinach wieczornych dla 
młodzieży otwartćj.

Te urządzenia są zapewne 
pierwszemi, ale jak mówią, w 
tym samym sposobię ma być 
równie oświetlone, Kollegium 
ludwika Wielkiego. —  Gdyby 
mnie kto zapytał, czyli stowa
rzyszenia do wydobywania gazu 
bez naciskania przenośnego za
wiązane, odnosi wielkie korzy
ści?, Nalo odpowiedź, niewićm, 
ale że życzę, i spodziewani się, 
ponieważ, jest kierowane przez 
ludzi zdatnych i że słu.sznąjest 
rzeczą, aby wszystkie wynalazki 
dobre i pożyteczne były z ko
rzyścią dla tych , którzy je przed- 
siebiorą. —  Jeżelim się zatrudniał 
tym przedmiotem, to jedynie 
dla dobra Publiczności, i w tym 
to duchu polecam rozhior py
tania o użytku gazu przenośne
go , hez naciskania. Ad.B.
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, Z dniem dzisiejszym  , kończy się  przedpłata na ten tom złożona.

P ie rw sz y  Num er Tom u II. wyjdzie w e Ś ro d ę , to jest dnia 1 4  b. m. ir .  
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